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D. 14. S ie r p n ia .
KURJER WARSZAWSKI.

W spomnienia.
K u lc zy c k i  G rz e g o rz ,  wycie* 
c zk a  z obozu pod  W i e d n i e m  

. * ós  5'.

N O W O Ś C I  W A R S Z A W S K I E .

G d y  z a c z y n a m y  p i s ać  dz isie jszego ’Cii 

r j e r a  ogodz in te  5 ra n o ,  iu ź  o ś m n a s t a  godz ina  

up ływa iak  c ią g ły  deszcz le je ,  a  z a c h m u r z o n e  

N ie b o  n i e  z a p o w ia d a  iego us tan ia .  W i e l e  

ulic  d o ln y c h  i p o d w ó rza  są  zalane  wodą. O d  

m aja  n ie m ie l i ś m y  c iąg le  k ilku dni  p o g o d n y ch ,  

oprocz n ie o c e n io n y c h  s t r a t  w p o lu  i na  łąkacfh, 

lękają  s ię  zn o w u  n a g ie g o  rzek  W ezbran ia ,  g d y ż  

ze w szys tk ic h  s t r o n  t a k  k ra jó w  Po lsk ich  jak o  

obcych dochodzo  w ia d o m o ś c i  o u lew ach .  Ci 

k tó rzy  s ię  w ybra l i  do wód u z d ra w ia j ą c y c h ,  d la  

s lot u s t a w ic z n y c h  z a m ia s t  polepszen ia  z d ro w ia  

abareza ją  s ię  n o w e m i  s łab o ś c iam i .

S łó w  k i lk a  o M okotow ie .

B u rz y ć  co iest ,  tw o rz y ć  czego n i e b y ł o  , 

n ie  ie s t  r z eczą  t r u d n ą  , gd y  k to  ł ą c z y  w s z e l ­

k iego  ro d z a ju  m o ż n o ś ć ,  ale  s a m e m  ty lk o  dot-  

kn ięe im  s ię  cza rodz ie jsk ie j  la sk i gus tu  z a m i e n i a ć  

postać p rz e d m io tó w  , i e s t  to  d a r  k t ó r y  

natu ra  rz a d k o  udzie la ,  a  ludzie  n ie k ie d y  dziw ak

cznej pośw ięca ją  sztuce. T e  m y ś l i  z a j m ą  k a ż ­

dego u w a g ę  gdy  się  z n a jd z ie  w dz is ie jszy m  

M oko tow ie . P r z e d  r o k ie m  s iedl isko  b io ta ,  

ż ab  i w i l g o c i ,  s m u tn ie  p rz y p o m in a ło  oku  n i e -  

d o lęz n o ść  s am e g o  ty lko  bogactwa , ty le  t a m  w y ­

d ano  na  t y r a ń s k i e  ska le czen ie  m i e j s c a ,  t e r a z  

M o k o tó w  podnosi  się iakby  z iak ie j  c h o ro b y  

ran  ś m ie r t e ln y c h ,  iuź  ty lko  n ie z n ac z n e  ślady d a ­

w n y c h  iego c ie rp ie ń  spostrzegać  się d a ją ,  na  

d o b n y  z d r o w i e m ,  oddycha  c z y s te m  p o w ie t r z e m ,  

o b sze rn e  o tw o rzy w szy  sobie  w i d o k i , z rzu c i !  

z  s ieb ie  s m ie s z n y  krój p s t ro c in  , a w ró c o n y  

n a tu r z e  ty le  ty lk o  w  n o w e n i  u b r a n i u  od sztuk i  

p o i y c z y l  ile iej p ie rw sza  z n o s ić  m o że .  N i e -  

chcąc  z m n ie j s z a ć  s k u tk ó w  p ie rw s z e g o  w idoku  

całośc i  , o raz  n a ra z i ć  s ię  m o ż e  W ła śc ic ie l ­

ce  przed w e że s n em i  p o c h w a ła m i ,  wsze lk ie  szc z e ­

g ó ły  o d s y ła m y  do z u p e łn eg o  u k o ń c z e n ia  ro b ó t ,  

to  tv lk o  n a d m ie n ie i u y  iź u p ięk szen ie  d o m u  

w  s ty lu  w i e j s k i m  iest p ra w d z iw ie  w z o r o ­

w e ,  s a m e  w ady  d aw nej  b u d o w y  p o s łu ż y ł y

do u tw o rz e n ia  p i ę k n o ś c ió w  , '  Ta gust z j a k i m  

zaczę to  urządzać  w e w n ą t r z  w  w ie lu  szczeg ó łach  

w yda je  po łączen ie  g łęb o k ie j  i s u ro w e j  z n a j o ­

m ośc i  s z tuk i  u d a w n y c h ,  z rz a d k ą  t r a fn o ś c ią  

w  z a s to s o w a n iu  iej do m ie jsca .

L u b o  w y s o k a  c en a  de l ik a tn e j  w e ł n y  

w skazu je  u s z la c h e tn ien i e  o w i e c  iako  n a j k o ­

rz y s tn ie jszą  spekulac ją  w g o sp o d a r s tw ie  w i e j -  

s k ie m ,  B a r a n y  M e r y n o s  S u l i s ł a w s k i e g o  

p rz y ch ó w k u  sp rz ed a ją  s ię  c iągle  za  u m i a r k o ­

w a n ą  ba rdzo  cenę  w m ie s iąc u  M ar cu  u s t a n o w i o ­

n ą ,  to ie s t  po  d u k a tó w  4 , 5 ,  lub 10. w  m i a r ę  

ro ż n e j  p ięknośc i  truna .  —  C h cą c  u c z y n i ć  

u s ługę  ro ln i k o m  odlegle  od  S u l i s ła w ic  m i e ­

s z k a j ą c y m ,  pos iana  będzie  p a i t j a  b a r a n ó w  

na  ia rn ia rk  Ł o w i c k i ,  ń a  p rz e d an ie  za  w iększe  

n ieco  c e n y  od pow yż e j  w y r a ż o n e j  a t o  w n a ­

g rodę  k o s z tó w  podróży .

W c z o r a j  w c ią g n ien iu  p ie rw s ze j  K lassy  

L o t e r j i ,  n a jw y ż s z a  w y g ra n a  7 , 0 0 0  z ło ty c h ,  p a ­

dła  11a N m u e r  Ś S 35 ,  w y g r a ł  te  k w o t ę  U b y w a -

i w a :  c z a rn a  z b ia fv m  i czerwona,, .



te i z u l i c y  R y b a k  i , a  v?zio! los. z  K a n t o r a  f e t y -  Jj

s ł u g a  , w  k t ó r y m  dos tać  m o ż n a  iosow do 1 

Klass  n a s t ę p n y c h .  V

G aze ta  P e t e r s b u r s k a  donos i  w ia d o m o ś ć  l 

o d e b r a n ą  z B e r l in a ,  iż w o js k a  A u s t r j a c k i e  | 

w y s z ły  z T e r a e s w a r u  i dz ia łać  m a ją  w p o ­

r o z u m i e n i u  z Por tą .

R O Z M A I T O Ś C I .

W u l k a n  w B anda  w  Jncijach w  sch o -  

d u ic h  n ą  no  w o  w y b u c b n o ł .  N i c  n i e z d s i a  op i ­

sać  o k ropnośc i  tego  w y p a d k n ,  p rzez  i S  dni 

N ie b o  b y ło  o k r y t e  og n is te m i  ł o n a m i  , i przez 

ty le ż  dni co k i lka  m i n u t  t rzęs ła  s ię  z i e m ia  , 

m ie s zk an c e  z d a w a l i  s ię  tuż  b y ć  p rz e k o n a n i  o 

z a k o ń c z e n i u ś w i a t a ,  m ę ż o w ie  7.ż o n a m i ,  R o d z ice  

z  dz iećmi , p r z y ja c ie le  z p r z y j a c ió łm i  żegnał ;  

s ię  n a  z a w s z e  , n a jw ię k s i  p r z e c i w n i c y  p rzeba  

czyl i sob ie  u r a z y  , s ło w em  b y ł  to  o b raz  d n ia  

s ą d n e g o . -

T e ra z n ie j s z y  S u ł t a n  T u r e c k i  dosyć  m a  
n a u k i ,  mówi k i lku  j ę z y k a m i  w schodu  i f  mi , a 
n a w e t  m o ż e  s ię  t ł u m a c z y ć  po f r a r c u z k u . .  B ib l jo  
t e k a  iego m a  1 5 9 4  r ę k o p i s m ó w .

W okolicach  m ia s ta  G iessen  d, 3 - M a ja  
r. b. p- dal deszcz  c z e r w o n y ,  z w a n y  d eszczem  
k r w a w  m ,  co n i e z m ie r n ą  sp raw i ło  trwogę- 
P r o fe s o r  Z im c r m a n  z n a l az ł  ty krop lach  tęgo d e ­
szczu  kwas c h r o m o w y  , n ie d o k w as  żelaza  , w a ­

pno., k r z e m io n k a  is lam y t a l k a , tu d z ie sz  ga?. I

w ę g lo w y .  . . .  . 1
Z  pom iędzy  dziś  na jbardz iej  z ac z y n a ją -  . 

c y c h  s ię  w s ł a w i a ć  skrzypków  , na jba rdz ie j  
chwalą  P a n a  K tc seye tte r  iest on te raz  w  L o n d y ­
n i e  i w ie lk ie  m a  dochody. , _

N i e  ty lk o  u ń a s  k t o c ą s i ę  o F a c j a t y  , 
w P a r y ż u  a rc h i te k c i  p r a w i e  w ydal i  sob ie  w o j­
nę  z p r z y c z y n y  budow y T e a t ru  O p e r y ,  a szc z e ­
góln ie j fac ja ty  t e g o ż  gmachu.  Z e s z ły  E l e k t o r  
Hesko Kasselski zaczowszy b udow a ć  w Kaset 
w sp a n ia ły  P a ł a c , przez dekre t  a ak a z a '  aby  
W .c a lem  jeg o  P a ń s tw ie  n ic h t  o t y m  p a ł se u  
an i  zlę a n i  dob rze  n i e  m ó w i ł , a t e m  ba rdz ie j

^ O p e ra  s ław nego  k o m p o z y to ra  N ik a lo ,  J
L a m p a  cudow na  k tó rą  przed z g o n e m  u-kon- i 
c zy i  , a  k t ó r a  m a  bydz  t r y u m f e m  iego ta le n -  |  
t u ,  w k r ó t c e  p i e r w s z y  raz  będ?ie, w y s t o w i o n ą  

! W  P a r y ż u .  N ik o la  u m i e r a j ą c , r z e k i  do z o ­
n y  i dz ieci , ,  n ic z o s ta w ia m  w a m  m a ją tk u  
lecz m o ja  L  a m  p a  zapewni w a m  sposob  do
ż y c ia .  . .

W  P a r y ż u  te r a z  są  n a jm o d m e j s z e m i  |
dz ie ła  -S z e k s p ir a  i L o r d a  B y  von. , • '

P o s s t  A u s t r j ą c k i  w  L o n d y n i e  A iąze  
E s te r h a z y  zadz iw ia ł  wszystk ich  s w o im  n a r o ­
d o w y m  W ę g i e r s k i m  u b io r e m  , w sy ś tk ie .  sznur - ,  
ki, i ha f ty  s ą  z  b ry la n tó w ,  o s t ro g i  n a w e t  dy.-, 
j a m e n to w e ,  n a dew szys tko  zaś z a s ta n o w i ły  k i ­
ta i guz ik i .  Z  te j oko l icznośc i  i e d n a  z g a ze t  
L o n d y ń s k i c h  p rz y ta cza  ubio ry ,  r o z m a i t y c h  
Posłów daw nie j  u Królów A n g ie l s k i c h  m a ­
jąc ych  p o s łu c h a n ia ,  a m ię d z y  n i e m i  w&pe- 
m i n a  o w sp an ia ło ś c i  D z i a ł y  ń s k ie g o  k to rego  
Z y g n i u ń t  III. K ró l  Polski , w y s ł a ł  do K ró lo ­
w e j  A n g i e l s k i e j .  ; ..

W  F i a r e n c j i  ż y j e  K a p u c y n  m a ją c y  lat

i ś ć ,  ą  ieśli d o c z e k a  dwóch l a t ,  t ó  odpraw i 
t r z e c i e '  K ap ła ń s k ie  p r y m i c j e ,  co b y ł o b y  p ie r ­
w s z y m  p rz y k ła d e m  od poc zą tku  K ośc io ła  
K a to l ic k ieg o .  ,

W  Królewcu B iskup wyz-nania  E w a n g e u c -  
k iego  B o ro w sk i  o b c h o d z i ł  u r o c z y ś c i e  p a m ią tk ę  
z a ł o ż e n ia  " T o w a r z y s t w a  B ib l i jnego .

p s t i  z e ie n ie .
M a r j a n n a  E l ż b i e t a  z B ó h m o w  Ę h l e r t  

w  t r a k c i e  rozw odu  z m ę ż e m  s w o i m  ł a n e m  F r a n ­
c isz k ie m  E h l e r t  z o s ta ją c a ,  z a w i a d o m i ą  k o m u  
o te  ni  w iedzieć  n a le ż y ,  iż  7. w ła sn e g o  m a j ą tk u  za  
d ługi przez  m ę ża  w t ra k c ie  rozw edow e go  p ro -  
cesu c z y n i o n e  o d p o w ie d ac  n ie  m yś l i .

’ d o n i e s i e n i e .
W  D o m u  pod N r :  43  p rz y  u l icy  R y n e k  

s ta r e g o  m ia s ta ,  iest do n a ję c ia  od  S:  M i ­
c h a ł a  r: b:  C a łe  d iug ie  p ię t ro ,  p iw n ic e ,  w o ­
zow nie  i góra  ; n a d o le  sk lep  od  f ro j i tu  u |cy  
R y n k u  s t a r e g o  miasta. O d  u l icy  P iw n e j ,  zas  
na  d r u g im  p ią trze  dwa p o k o j : ,  i kucan ia .  
Ż y c z ą c y  s o b ie  w y n a ją ć ,  w ia d o m o ś ć  poiyziąsc 
m o że  u w łaśc ic ie la  lego  d o m u  w C u k ie rn i .

F u r m a n  de M  ,uli 11 p r z y b y ły  z Ł u a z a n n y  
o f ia ru ję  dogodną  o k az ją  i e c lw i i a  do Frapęji. -.  
W ło c h  la b  S z w a jc a r j i ,  m ie s z k a  w R y te lu  N i e ­
m ie c k im .

U i i V o i t u r i e r  de M o u l in  dc L o u s a n n e  
a r r iv e  ici c h a r g e r a  po u r  la S u i s s e ,  i '  J ta  ii e oa  la 
f r a n c e ,  loge  a P b o t e f  il’A H em ag n e .

T 'N .  Dziś  dla deszczu n ie  w Ł a z i e n k a c h  lecz 
w z w y c z a j n y m  T e a t r z e  og łoszone  w c z o r a j  sztl i-  
Ki d an e  będą.  łu t ro  korne: A n g l ik  c z y l i  g łu p ie c  
r o z u m n y  i d ra m a  -U piór  w k tó re j  P . L ia seck i  
uczeń, s zko ły  - d ram : p ię rw s z y  ' r a z  u k a że  się  n a  
s ce n ie  g ra ją c  1 ale  B a ro n a  R a t y i e n .


